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"Można mieć litościwe spojrzenie, które jest zdolne
dostrzegać potrzeby drugiego człowieka, jedynie
wtedy, gdy nie jesteśmy ogarnięci pośpiechem" -
mówił papież pod koniec lipca przed niedzielną
modlitwą „Anioł Pański” w Watykanie. Na
półmetku wakacji wracamy do słów Franciszka,
który gorąco zachęcał do dobrego wypoczynku.

Franciszek: „Spotykać i wysłuchiwać
tych, którzy są wokół nas”

W rozważaniu papież Franciszek zwracając uwagę na
zbytni aktywizm nawiązywał do słów Pana Jezusa z
fragmentu Ewangelii (Mk 6, 30-34): „Pójdźcie wy sami
osobno na pustkowie i wypocznijcie nieco” (w. 31).
Podkreślał, że Pan Jezus przejmuje się zmęczeniem
uczniów i nie chce, by padli ofiarą przesadnego
aktywizmu. Strzeżmy się dyktatury działania! –
zaapelował papież.

Franciszek powiedział, że można mieć litościwe
spojrzenie, które jest zdolne dostrzegać potrzeby
drugiego człowieka, jedynie wtedy, gdy nie jesteśmy
ogarnięci pośpiechem, gdy nasze serce nie jest
trawione gorączką działania, jeżeli potrafimy się
zatrzymać, żeby spotykać i wysłuchiwać tych, którzy
są wokół nas. Papież zachęcał, aby korzystając z
wypoczynku zwolnić tempo, podziwiać i doceniać
przyrodę i dzielić czas z osobami, które kochamy, nie
zaniedbując przy tym dialogu z Bogiem. 

To sprawi, że staniemy się osobami troskliwymi i
zdolnymi do litości – stwierdził papież i wezwał: Niech
Najświętsza Panna pomaga nam „odpoczywać w
Duchu” również pośród wszystkich codziennych
zajęć oraz być dyspozycyjnymi i litościwymi w
stosunku do innych.
za: rchwwa.pl/

SŁOWO NA SIERPIEŃ

Kontynuujemy sezon urlopowy
Drogie i Drodzy, 

w sierpniu kontynuujemy sezon wakacyjny i urlopy.
W Klubie, Sekcjach i Inicjatywach dzieje się bardzo
dużo. O części zaangażowań z ostatnich tygodni, a
także tych nadchodzących piszemy na kolejnych
stronach Informatora. 

Mimo szeregu wydarzeń, wyjazdów i spotkań
związanych z działaniem KIK-u kontynuujemy także
sezon urlopowy, a to oznacza, że nasze biuro może
funkcjonować w zmienionym, momentami
ograniczonym zakresie. Dziękujemy za
wyrozumiałość! 

W przypadku trudności z dodzwonieniem się lub
skontaktowaniem z poszczególnymi osobami,
zachęcamy do kontaktu mailowego kik@kik.waw.pl

Życzymy wszystkim wspaniałej, drugiej połowy
wakacji! 



W lipcu odbyły się trzy obozy i cztery edycje
tygodniowych półkolonii pod Warszawą
przygotowane przez Ukraińską Akcję KIK. A na
przełomie wakacyjnych miesięcy trwa Ukraińsko-
Niemiecko-Polska wymiana w Berlinie 
.

Lato z UA KIK

Obóz w Brachlewie na Pomorzu dla polskich i
ukraińskich 10-12 latków. 
Ponad siedem dni dzieci spędziły poznając się
wzajemnie w cieniu średniowiecznych zamków, z
kąpielami w okolicznych jeziorach, zabawach w lesie,
ucząc się nowych piosenek w różnych językach,
szukając różnych sposobów na zrozumienie się. To
był bardzo wartościowy czas. Kadra - polska i
ukraińska dużo uczyła się od siebie. Takie
doświadczenia jak np. wspólna ucieczka przed burzą
uczyły szybkiego podejmowania decyzji,
odpowiedzialności za najsłabszych. Dużo było
dobrych rozmów, nowych przyjaźni, uczenia się o
dbanie o siebie i o innych. Obóz odbył się w
warunkach sprzyjających pierwszemu wyjazdowi
dzieci bez rodziców. I chyba bardziej tęsknili rodzice,
upominając się o relacje z każdego dnia obozu, niż
dzieci, które nie miały czasu na tęsknotę za domem. 

Obóz Play For Peace
Obóz Pay For Peace to tygodniowy wyjazd młodzieży
w wieku 15-17 lat i 5 osób doświadczonej kadry w
wieku studenckim. Ala Ivakina, studentka z Ukrainy,
która była jedną z założycielek mentorek w
Warszawskim klubie Play For Peace, ma
doświadczenie kilku obozów polsko - ukraińskich;
Jeremi Dziedziejko, wieloletnia kadra w SR KIK oraz
kilkukrotny organizator obozów dla młodzieży
ukraińskiej; Zbigniew Wicher, kadra w SR KIK, z
doświadczeniem prowadzenia gier terenowych i
edukacji leśnej. Michał Dawidziuk, student socjologii,
również z doświadczeniem pracy z młodzieżą; Maria
Łoskot, inicjatorka i założycielka klubu Play For Peace
w Warszawie, studentka psychologii, specjalizuje się
w edukacji doświadczeniowej i rozwiązywaniu
konfliktów za pomocą gier, ma osiem lat
doświadczenia pracy z dziećmi i młodzieżą, oraz od
dwóch lat z grupami międzynarodowymi.
Tegoroczny wyjazd odbył się w przepięknym miejscu
nad jeziorem, gdzie uczestnicy mieli okazję odpocząć
z dala od bodźców i urządzeń elektronicznych.
Młodzież integrowała się przy codziennych
wspólnych pracach takich jak przygotowywanie
posiłków, chodzenie po wodę porządkowanie obozu. 

Codziennie kadra prowadziła trzy bloki zajęć, podczas
których uczestnicy mieli możliwość rozwinąć swoje
umiejętności społeczno-emocjonalne, m.in.
umiejętności komunikacji, pracy w grupie oraz
wiedzę o konfliktach, dyskryminacji i metodologii
Play For Peace.
 
Pierwszego dnia ustanowiliśmy wspólne zasady i
graliśmy w wiele gier pozwalających nam się poznać
i poczuć ze sobą swobodnie. 
Kolejnego dnia odbyły się zajęcia o dyskryminacji.
Uczestnicy mieli za zadanie wcielić się w rolę
ufoludków, którzy muszą zrobić raport o planecie
Ziemia na podstawie lokalnej prasy. Później była
dyskusja na temat jaki obraz przedstawiają media
oraz kogo w nich brakuje, jakie grupy nie są
reprezentowane i jak to wpływa na społeczeństwo.
Kiedy grupa poczuła się już ze sobą zapoznana po
pierwszym dniu intensywnej integracji mogliśmy
zagrać w gry, polegające na wyzwaniach. Każda
drużyna miała za zadanie przejść po punktach, gdzie
czekały ich różne wyzwania do rozwiązania. 



Kolejny blok dotyczył metodologii edukacji
doświadczeniowej i założeń i misji Play For Peace.
Uczestnicy dowiedzieli się podstawowych teorii, jak
zbudowane są gry i kiedy się jakie stosuje. Wszystkie
teorie omawialiśmy na podstawie własnych
doświadczeń.
Kolejnego dnia zrobiliśmy wycieczkę po okolicy a
później graliśmy w gry, które uczestnicy wspólnie
opracowali na poprzednich zajęciach. 

Ważnym punktem programu była gra symulacyjna
“Szok Kulturowy”. Uczestnicy wcielili się w rolę
przedstawicieli różnych kultur. Każda kultura miała
swoje specyficzne zachowanie wynikające z ich
przeżyć w przeszłości. Po wykonanym ćwiczeniu
rozmawialiśmy wspólnie o doświadczeniach
uczestników podczas gry, oraz o doświadczeniach z
życia poza obozem. 
Uczyliśmy się również orientacji w terenie i czytania
piktogramów. Gra terenowa była jednocześnie okazją
do obserwacji siebie, własnej pozycji w zespole i
nauką dawania informacji zwrotnej członkom
zespołu. 

Korzystając z tego, że nasz obóz był położony nad
rzeką, jednego dnia wybraliśmy się na kajaki. Kajaki
to dobra okazja, żeby porozmawiać w parach i
poćwiczyć komunikację związaną ze sterowaniem
kajakiem. Po południu graliśmy w różnego rodzaju
gry sportowe. 

Ostatniego dnia obozu uczestnicy mieli okazję
zdobyć różne umiejętności otudoorowe. Na pierwszej
stacji mogli nauczyć się rozpalać ogień, na drugiej
robić łuki a na trzeciej budować drewniane
konstrukcje. Tego dnia zagraliśmy również w grę
detektywistyczną. 

Na zakończenie uczestnicy mieli za zadanie w
grupach zaplanować jedno spotkanie Play For Peace
i sprawdzić, czego dowiedzieli się na obozie. Potem
wspólnie to omawialiśmy. Doszło do pogłębionej
dyskusji i bardzo mądrych wniosków. Wygląda na to,
że wszyscy czegoś nowego się nauczyli. 
Na koniec celebrowaliśmy zawarte przyjaźnie i
każdego uczestnika. Pisaliśmy do siebie listy i
tańczyliśmy tańce grupowe i indywidualne. 

Wprowadziliśmy różne grupowe rytuały: Przed
każdym posiłkiem dziękowaliśmy osobom
przygotowującym jedzenie. 
Po kolacji zbieraliśmy się w małych grupach, żeby
podsumować dzień, zobaczyć jakie są potrzeby i
nastawienia grupy na kolejne dni. 
Codziennie wieczorem robiliśmy ognisko, na którym
uczyliśmy się nowych ukraińskich, polskich i
angielskich piosenek. 

Dzień kończyliśmy przy palącej się świecy:
stawaliśmy w kręgu, świeca przechodziła z rąk do rąk
i po kolei ten kto chce może wyrażać swoją
wdzięczność.

Obóz był bardzo intensywny, a plan był
modyfikowany na bieżąco pod uczestników. Główną
zmianą było wprowadzenie dużej ilości aktywności
ruchowej i wycofaniu elementów teorii. Nie odbył się
warsztat o budowaniu wewnętrznej motywacji w
uczestnikach grupy oraz o komunikacji, natomiast
elementy tych zajęć były wplatane w program obozu
i trenowane podczas gier. Podjęliśmy taką decyzję ze
względu na zróżnicowaną grupę. Mieliśmy
uczestników w wieku od 15 do 17 lat, z bardzo
różnymi zainteresowaniami i różnej narodowości.
Zajęcia, które wymagają dużo mówienia czasami są
też trudne z powodu bariery językowej. 
Jednak mimo pominięcia niektórych części
teoretycznych, zdaje się, że uczestnicy dzięki części
praktycznej sami wyciągnęli wnioski dotyczące teorii.
Zaobserwowaliśmy to na ostatnim ćwiczeniu, jakim
było zaplanowanie spotkania Play For Peace, bądź
jednego dnia obozu. Mieli za zadanie uwzględnić
różne trudne sytuacji np. prowadzący nie znają
języków w jakich posługują się dzieci, jedno dziecko
na wózku inwalidzkim, dziecko agresywne, różnice
kulturowe itp. Pomysły uczestników były
zdumiewające i wskazywały na to, że przyswoili sporą
część wiedzy, którą staraliśmy się przekazać podczas
obozu za pomocą różnych aktywności. Część
uczestników zgłosiło chęć dołączenia do spotkań
Play For Peace, które odbywają się w ciągu roku i
polegają tworzeniu społeczności, rozwoju osobistym i
grupowym, oraz przygotowywaniu i prowadzeniu
zajęć dla młodszych dzieci. 



Obóz Sztuka Relacji w Mchawie, w Bieszczadach. 
Dwudziestka piętnasto-siedemnastolatków Polaków
i Ukraińców szukało najlepszego języka
porozumienia, spotkania, dialogu. Był to wyjazd w
bardzo oryginalnej, długo przygotowywanej przez
jego pomysłodawczynię - wolontariuszkę UA KIK
Joannę Cutts - formule. Temat wyjazdu - uniwersalny
- nie tylko dla nastolatków, ale podstawowy dla
każdego: Sztuka relacji - kim jesteś ty? kim jestem ja?
Różne języki wyrażania się. 
Na początku odbyły się trzydniowe warsztaty
prowadzone przez Hanię Żylicz. Każdy starał się
znaleźć odpowiedź na pytanie: 

Jak poznaję drugiego człowieka? Jak
współtworzę grupę? Jaką rolę odgrywam w
grupie? Jakbyś siebie opisał/a?
 Co buduje moje poczucie bezpieczeństwa w
grupie i relacjach? Jak wchodzę w nowe relacje?
Jakie cechy i zachowania innych osób mnie do
siebie zbliżają? Co mi pomaga otworzyć się na
drugą osobę? Czego potrzebuję, by zaufać
innym? Na ile procent słucham drugiej osoby?
Czy jestem uważny/a podczas słuchania drugiej
osoby? Czy jestem świadomy/a, co komunikuję
innym swoim ciałem? Czy znam swoje granice?
Po czym poznam granicę drugiej osoby? Co czuję
w moim ciele będąc w kontakcie z innymi? Czy
potrafię być asertywny/a? 

Kolejny dzień był o Porozumieniu Bez Przemocy i
okazja do zadania sobie pytań dotyczących
przemocy, trudnych sytuacji, rozpoznawania emocji i
reagowania w określonych okolicznościach.

Po intensywnych warsztatach zdobyta została
Tarnica - najwyższy szczyt polskich Bieszczad.
Wyprawa pod koniec zakończona ogromną ulewą,
która z jednej strony była przykra, ale drugiej -
uruchomiła we wszystkich zasoby dzielności i
wzajemnego wsparcia. 

W kolejnych dniach przyszła kolej na język sztuki. Ten
język przedstawiali artyści graficy Małgosia Cichocka
- Stelmaska i Tomasz jej mąż. 
Pierwszy dzień warsztatów był bardzo intensywnym
działaniem całej grupy, drugi polegał na
indywidualnej pracy z przestrzenią, na rozwijaniu
swojej własnej kreatywności i pomysłowości. Podczas
drugiego dnia, uczestnicy mieli czas i przestrzeń na
indywidualne konsultacje swoich pomysłów z
Małgosią lub z Tomaszem. 

Wszystkich bardzo zaciekawił wykład połączony z
dyskusją o camera obscura i wstęp do zadania -
stworzenia swojego portretu metodą camera
obscura zrobionego samodzielnie z puszki od coca-
coli. W tym celu zbudowana została ciemnia. Plan
wzbudził wielkie zainteresowanie, a portrety wyszły
bardzo interesująco. Chodziło o to, by wyrażały
autora. 
W końcu wszystkich mocno rozgrzała dyskusja: Po co
nam kreatywność w dobie IA. 
Na końcu jeszcze bardziej wszyscy wyczulili się na
otaczającą przyrodę idąc na spacer botaniczny i
słuchając o języku bieszczadzkich roślin. 

Nie sposób też pominąć udziału uroczych
Amerykanów - Bobbego i Lisy, którzy wkładali
mnóstwo zapału i serca w konwersacje w języku
angielskim z każdym z uczestników. 
Joanna jak dobry anioł czuwała, by każdy czuł się
dobrze, by każdy mógł odnaleźć najbardziej
odpowiedni język, w którym najbardziej czuje się
sobą. 



Zakończyły się cztery edycje półkolonii pod
Warszawą. 
Przez cały lipiec dzieci siedmio-dziewięcioletnie
jeździły codziennie nad Świder, by wesoło spędzać
czas. Integracja polsko-ukraińska przebiegała w tym
roku za pośrednictwem jednego łączącego
wszystkich języka - angielskiego. Wszyscy starali się,
by ta komunikacja była jak najlepsza. Były muzyczne
poniedziałki prowadzone przez młodą dyrygentkę
Basię Siciarek, były wyprawy do lasu, było taplanie się
w rzece, oswajanie ślimaków i budowa szałasów.
Wszyscy też zawsze czekali na czwartek i pływanie
kajakiem na jeziorku Karczewskim. Poza tym był czas
na rozmowy, twórczość z gliny, patyków i mchu no i
oczywiście rozgrywki sportowe. 

Kadrze nie brakowało pomysłów. Każdy zespół
kadrowy był wspaniały i miał swoje własne,
niepowtarzalne pomysły. Mieliśmy mocne wsparcie
wolontariuszy - w pierwszym tygodniu nieocenionej
Joanny, w kolejnych nastolatek z grupy ukraińskich i
polskich pomocników wychowawców: Hani, Kamili,
Viktorii i Ani, no i przede wszystkim naszych
niezwykłych wolontariuszy z USA - Halyny, Luca i
Ivana, którzy dawali z siebie wszystko, by poprzez
zabawy, gry, rozmowy nawiązać kontakt z małymi
Ukraińcami i Polakami, starając się rozszerzyć im
znajomość angielskiego. Młodzi Amerykanie byli
obecni przez całe cztery tygodnie (każdy zespół
kadrowy pracowały tylko przez tydzień), co jest nie
lada wyzwaniem - spotykać się codziennie z ponad
czterdziestką dzieci i każdego dnia z entuzjazmem
proponować nowe zabawy i rozdawać uśmiechy. 

A w Berlinie trwa integracja młodzieży z trzech
krajów: Ukraińsko-Niemiecko-Polska wymiana w
Berlinie 2024.

Inicjatywa młodzieży dla młodzieży. W programie
wymiana poglądów ważnych dla każdej ze stron,
wspólne znajdowanie rozwiązań, rozwój osobisty, ale
także zwiedzanie Berlina, wizyta w niemieckim
parlamencie, wymiana kulturowa, integracja i po
prostu dużo zabawy!



Turnusy wytchnieniowe dla dzieci i wdów po
ukraińskich żołnierzach odbywają się w lipcu i
sierpniu br. w ośrodku Caritas w Zamlyniu.
Organizowane są przez Ruch "Mecenasi dla
żołnierzy" i "Dzieci Niebiańskiego Legionu" Pana
Rusłana. KIK wspomaga finansowo te turnusy. 
3 turnusy pięciodniowe wspófinansowane przez KIK
przeznaczone są dla wdów z dziećmi od roku do 15
lat. Pomagając osieroconym dzieciom trzeba myśleć
nie tylko o nich, ale o otaczającej je rodzinie, dlatego
tak ważne jest odzyskanie równowagi przez matki. 
Matki z dziećmi mają zajęcia artystyczne, opiekę
psychologiczną, zajęcia sportowe.

Ośrodek położony jest w pięknym miejscu niedaleko
Kowla. W ośrodku są 3 konie, siłownia na dworze,
trampoliny, miejsce na ognisko, pyszne wyżywienie.
Nie możemy zmienić sytuacji tych rodzin, ale
możemy dać im chwile radości i nawiązanie
kontaktów z rodzinami o podobnych sytuacjach.
Dzięki znajomościom z turnusów, kobiety utrzymują
potem relacje i wspierają się nawzajem.

Dziękujemy za Wasze darowizny, w szczególności
Fundacji Altamira Lar, dzięki której możliwe są te
pobyty!

Razem z polskimi medykami! 
Uruchomiliśmy zbiórkę, dzięki której przekażemy
stację zasilania polskim medykom, którzy z
ogromnym poświęceniem niosą pomoc żołnierzom
walczącym o wolną Ukrainę.

Link do zbiórki jest dostępny TUTAJ

Dlaczego to ważne? Bez prądu bardzo często po
prostu nie ma ratunku dla rannych! Sprzęt
ratunkowy, medyczny, część wyposażenia medyków
nie może działać bez energii.

Ze względu na częste przerwy w dostawach prądu
Dziękujemy za wsparcie!

Wsparcie dla polskich medyków

https://zrzutka.pl/y6up4t?fbclid=IwY2xjawEZiMBleHRuA2FlbQIxMAABHcjhSRr5mIE2euv-tA6klcq7L1rj7CdoMfIA3I09VJLbaB55HTSw7GnrRA_aem_dTKnmsGSqjAQfnLEGCUIsw


Community Sponsorship

zdjęcie ilustracyjne

Z radością informujemy, że Klub Inteligencji
Katolickiej, wraz z czterema innymi polskimi
organizacjami, we współpracy z Pathways
International, prowadzi prace nad wdrożeniem
modelu Community Sponsorship (CS) w Polsce.
Projekt ten ma na celu stworzenie lokalnego modelu
wsparcia i integracji uchodźców, który będzie oparty
na zaangażowaniu społeczności lokalnych, będzie
wykorzystywał najlepsze praktyki stosowane na
świecie i uwzględniał polską specyfikę..

Czym jest Community Sponsorship?
Community Sponsorship to szeroko wykorzystywany
na świecie model wsparcia uchodźców, który
angażuje lokalne społeczności w proces ich
integracji. Polega on na tym, że grupy wolontariuszy,
organizacje pozarządowe, instytucje religijne oraz
inne wspólnoty podejmują się odpowiedzialności za
pomoc uchodźcom w osiedleniu się i integracji w
nowym kraju. Jesteśmy przekonani, że KIK, z
różnorodną        i zaangażowaną społecznością
liczącą ponad 1000 osób i dużym doświadczeniem w
działaniach pomocowych stanowi idealne
środowisko do realizacji tego modelu.

Założenia Programu
Wstępnie zakładamy, iż nasz program integracyjny
oparty o model CS trwać będzie dwa lata. W takim
modelu zakładamy intensywne wsparcie w
pierwszym roku (w szczególności w zakresie
zawodowym, nauki języka, poznawania społeczności
lokalnej, w przypadku dzieci - włączenia się w polski
system edukacji) oraz długoterminową integrację w
drugim roku, mającą na celu osiągnięcie pełnej
samodzielności przez uchodźców objętych
programem.

Zapraszamy Was do udziału

Zachęcamy wszystkich członków naszej KIK-woskiej
społeczności do udziału w programie i objęcia opieką
konkretnych osób z doświadczaniem uchodźczym.
Wasze wsparcie będzie kluczowe w ich integracji i
adaptacji do życia w naszym kraju i naszym mieści.
Zapraszamy także do przekazywania nam informacji
na temat działań, które już teraz prowadzicie. Dla
zainteresowanych przygotujemy wkrótce specjalny
formularz. Można także już teraz kontaktować się z
Jackiem: jacek.ostas@kik.waw.pl

Zranieni w Kościele
Doświadczyłaś(-eś) przemocy seksualnej od ludzi
Kościoła? Przygniata Cię zło, które ujawniło się w
Kościele? Chcesz o tym porozmawiać?
Zadzwoń na bezpłatny telefon wsparcia w każdy
wtorek w godz. 19–22 – rozmowy prowadzone są
anonimowo, cierpliwie i dyskretnie.

Uzyskasz życzliwą i rzetelną informację, pomoc i
poradę. Możemy skontaktować Cię z zaufanymi
specjalistami: psychologami, prawnikami,
duszpasterzami. Możemy też pomóc w zgłoszeniu
przestępstwa do właściwych instytucji kościelnych
i państwowych.
Prowadzimy grupę wsparcia dla osób, które
doświadczyły przemocy w Kościele.

https://pathways.website/
https://pathways.website/


Przez pięć najbliższych lat Fundacja Stocznia,
Ośrodek Ewaluacji oraz Klub Inteligencji Katolickiej
będą wspólnie prowadzić Inkubator Pomysłów,
który pomoże znaleźć, dopracować i przetestować
najlepsze, oddolne innowacje dotyczące włączenia
społecznego. Najbliższe tygodnie to ogłoszenie
naboru i wydarzenia towarzyszące.
.

Projekt ten koncentruje się na integracji społecznej i
zawodowej osób zagrożonych wykluczeniem,
ułatwianiu dostępu do usług społecznych oraz
wzmacnianiu potencjału grup samopomocowych.
Barbara Krywoszejew, animatorka innowacji
społecznych w KIK-u, podkreśla: W tej edycji nam w
KIK-u szczególnie zależy na pomysłach budujących
nowe wspólnoty - włączające społeczności
imigranckie, uchodźcze i wielokulturowe.
Nabór na pomysły rozpocznie się pod koniec sierpnia,
a w najbliższych tygodniach KIK i projektowi
partnerzy zorganizują szereg spotkań dotyczących
idei projektu, sedna innowacji społecznych czy
samego naboru. We wrześniu zaprosimy na webinar i
warsztaty, dzięki którym będzie można wgryźć się w
temat innowacji. 
Zachęcamy do przedstawiania propozycji, które
mogą wpłynąć na integrację społeczną w różnych
dziedzinach, takich jak zdrowie, sytuacja rodzinna czy
warunki socjoekonomiczne. 

Do udziału zapraszamy zarówno grupy nieformalne,
instytucje publiczne i pozarządowe, jak i osoby
fizyczne.
Wybrane pomysły będą rozwijane w inkubatorze,
gdzie innowatorzy otrzymają kompleksowe wsparcie,
w tym metody coachingowe, harmonogramy prac
oraz konsultacje z ekspertami. 
To włączenie społeczne może się odbywać w
różnych tematach przewodnich: zdrowia, sytuacji
rodzinnej czy życiowej, warunków
socjoekonomicznych itd. – mówi Barbara
Krywoszejew i dodaje: Będę miała przyjemność, jako
animatorka innowacji, wspierać innowatorów i
innowatorki – prowadzić namysł nad rozwojem
innowacji z wykorzystaniem metod coachingowych i
tutoringowych.
Inkubator Pomysłów w KIK-u to przestrzeń dla
wszystkich, którzy pragną tworzyć i rozwijać
innowacyjne rozwiązania sprzyjające włączeniu
społecznemu. Zapraszamy do udziału i dzielenia się
swoimi pomysłami, które mogą przyczynić się do
budowy nowych, inkluzyjnych wspólnot.
 Poszukujących inspiracji zachęcamy do zajrzenia na
profil fundacji Stocznia na YT, jeden z filmów
zamieszczamy poniżej. W naszej siedzibie przy Freta
stanęła też specjalna biblioteczna poświęcona
innowacjom społecznym - zachęcamy do lektury!
Ważna informacja dla szukających ochłody -w
bibliotece  mamy klimatyzację! 

W poszukiwaniu nowych wspólnot -
Inkubator Pomysłów i wrześniowe
spotkania

Inkubator pomysłów jest finansowany ze środków Europejskiego Funduszu Społecznego Plus w
ramach programu Fundusze Europejskie dla Rozwoju Społecznego 2021-2027

https://www.youtube.com/@stoczniaTV


Przypominamy, że zgodnie z tzw.
“ustawą Kamilka” wprowadzamy w
Klubie standardy ochrony
małoletnich. Zobowiązana do tego
jest każda instytucja prowadząca
m.in. działalność oświatową,
opiekuńczą, wychowawczą,
resocjalizacyjną, religijną.

Standardy ochrony małoletnich
Dzięki jasnym procedurom dzieci
mają być jeszcze lepiej chronione
przed przemocą, a w przypadku
krzywdzenia - mają mieć łatwy
dostęp do kompleksowej pomocy.

Więcej informacji można znaleźć na
naszej stronie internetowej - tam w
zakładce “Dokumenty”
zamieściliśmy pełną i skróconą
wersję standardów ochrony
małoletnich.



Sekcja rozrywki 
na lato :) 

WYKREŚL HASŁA:

Jak łatwo uzupełniać? Podpowiadamy!
Pobierz i wydrukuj tę stronę Informatora
Zrób screena i wykreślaj/wypełniaj w edytorze
zdjęć i grafik 

Hasła z krzyżówki znajdziecie na ostatniej stronie



Dane kontaktowe

Klub Inteligencji Katolickiej
ul. Freta 20/24A
00-227 Warszawa
tel. +48 22 827.39.39
e-mail: kik@kik.waw.pl

Regon: 000770809

NIP: 526 000 16 02

KRS: 0000034785 (wpis w Sądzie
Rejonowym dla M. St. Warszawy, 
XII Wydz. Gosp. Krajowego Rejestru
Sądowego)

www.kik.waw.pl 

Konto główne Klubu:
62 1140 2062 0000 4445 3900 1034

Konto do składek członkowskich KIK:
89 1140 2062 0000 4445 3900 1033
Tytuł przelewu: składka członkowska - 
imię i nazwisko

Konto Ukraińskiej Akcji KIK-u:
69 1140 2062 0000 4445 3900 1005
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe 
- Ukraina

Konto Punktu Interwencji Kryzysowej KIK-u:
31 1140 2062 0000 4445 3900 1010
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe 
- granica

Konto Sekcji Rodzin:
52 1140 2062 0000 4445 3900 1020
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe

Konto Sekcji Wschodnioeuropejskiej:
09 1140 2062 0000 4445 3900 1018
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe

Konto Magazynu KONTAKT:
42 1140 2062 0000 4445 3900 1006
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe 
lub prenumerata

Konto Sekcji Klub Żeglarski SANTA MARIA:
25 1140 2062 0000 4445 3900 1021
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe

Konto sekcji "GOŚĆ W DOM":
58 1140 2062 0000 4445 3900 1009
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe

Konto inicjatywy "Zranieni w Kościele":
26 1140 2062 0000 4445 3900 1003
Tytuł przelewu: darowizna na cele statutowe


